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Telegraficzne wiadomości. 

Paryż, 8., Marca, — Dzisiejszy Monitor zamieszcza list cesarza do mi- 
nistwa wojny, pana, marszałka Vaillant, w którym. swoje. nieukontento- 
wanie wyraża ze sposobu, jakim sobie postępują radzcy rewizyjni przy pobo- 
rze rekrutów. 

Paryż, 9. Marca. — Wczoraj odbyło się szóste posiedzenie konferencyjne. 

Londyn, 8. Marca. — Podług dzisiejszej Morning Post, nie odwie- 
dzi ojciec św. Francyi, Być atoli może, że kardynał w miesiącu Czerwcu do Pa- 
ryża zjedzie. 3 

— Lord Palmerston: przyrzekł wczoraj w izbie niższćj, iż dołoży starań, 
że po,zawarciu pokoju Rosya zobowiąże się do szanowania grobów anglików 
poległych w Krymie. 


Berlin; 11: Marca. — Najj. Pan raczył zamianować dotychczasowego 
nądzwyczajnego profesora w fakultecie teologicznym A. Bayer w Greifswaldzie 
zwyczajnym profes. w /fakultecie ; filozoficznym, „przy . tymże. uniwersytecie; 

dotychczasowych asesorów: rejencyjnych pana Frische w Malborgu, p. 
Ernsta.w, Opolu,. pana Linhoffa w Erfurcie, pana Rudloffa w Berlinie, 

. Schmedding IRT ANT p. Stoeckel w Wrocławiu, p. Balke w Kró- 
ewcu, radzcę ziemskiego p. Dietein w Szczecinie, Lieb er w Wrocławiu, p. 


Kameckó.w Gdańsku i p.. Wahlers w.Diisseldorfie radzeami rejencyjnemi,, 


jako.i 


Dziedzica „dóbr ziemskich, radzcę towarzystwa kredytowego. Juliusza; 


Ehrharda Queis w Wossau, radzcą ziemiańskim powiatu rastenburgskiego 
w.obwodzie rejencyi królewieckićj, „oraz 

Kupca-G..Kielland w Stavanger, konsulem tamże, dalćj nadać raczył 

Pobórcy,powiatowemu cła. p. RE w Rybnikach. charakter radzcy re- 
jeneyjnego,, 

Oraz fabrykantowi, broni Gustawowi Weyersberg w Solingen cha- 
rakter radzey kupieckiego., 


Berlijn, 9. Marca. — Gazeta Beri, Voska z powodu fermanu cesarza 
tureckiego określa następujące uwagi: 


DWAJ. BRACIA.-ARTYŚCI... 
Larys życia towarzyskiego“ XIXe wieku. 
przėz/' 


LoP. 


z tym samym zajęciem, z największym pobłażaniem.|Duży stół okrągły otaczały same kobiety, pomiędzy” 
Jeżeli się, sam temu dziwował, on, co się zasłużonych |niemi, rozpierał się na kanapie jeden z przyb dych. 
wyrzutów spodziewał, tak szlachetne postępowanie, | Anglików! Ani młody ani:stary, „anip 
nie mogło, jak przemawiać do jego: serca, i nieraz po-|dki, ani głupi ani rozumny, miał ENA” w sobie coś, 


W dniu '18ym z. m. ogłoszona w Konstantynopolu uchwała cesarska sta- 
nowi nader ważną epokę w historyi i rozwoju państwa tureckiego. Powstała 
pod szczęśliwą: wróżbą i zostająca pod opieką państw chrześciańskich Europy, 
wywieszających chorągiew cywilizacyi, której zwycięzko bronili przeciw bar- 
barzyńskićj despotycznćj sławianszczyznie, zawiera w sobie uchwała ta rękojź 
mią, że nie’ zostanie martwą literą, ale wytryśnie źródłem żywem i obfitćm, 
która najpiękniejsze kraje ziemi w zakres“ europejskićj cywiliżacyi obejmie 
iw nich wyrobi na dródze pokoju dobre obyczaje, oświatę, niemnićj skład a= 
teryalnego dobrobytu. Gdy na konferencyach paryzkich rozpićrają się pełno 


mocniey nad polityczną gwarancyą potrzebną do ściślejszego spojenia państwa 


tureckiego z równowagą europejską, oznaczył mu władżca państwa tureckiego 
najbezpieczniejszą drogę, ku przekształceniu się jegn wewnętrznemu na pod- 
stawach „obyczajności,: któremi wzmocnione stanie w szeregu państw europej- 
skich. Żadna burza nie zdoła go z drogi tej odwieśdź. ! 

— Na dzisiejszym porz iita dziennym 38. sessyi izby deputowanych 
w dniu 11. Marca 1806 — są: 

1) Raport komisyi dla spraw górniczych, tyczący się wniosku deputowa- 
nego Beughan i towarzyszy, ka aja rozmaitych odmian i uzupełnień jag 
z d. 12. Maja 1851 co do'stosunków współdziedżiców kopalni górniczych, dla 
całego państwa z wyjątkiem kraju leżącego na łewym brzegu Renn. 

2) Raport tćjże komisy względem petycyi. ` e 

3) Raport komisyi sprawiedliwości względem projektu do prawa tyczący się. 
niektórych odmian prawa o przekroczeniach służbowych sędziów ż d. 7. Maja 
1851 roku. 

4y 3ci raport komisyi handlu i przemysłu o petycyach. 

5) *$ci raport komisyi petycyjnćj względem różnych petycyi. 

Szwecya. 

Indep. Belge zwraca uwagę na dzieło mające niebawem wyjść w Pa- 

ryżu z pod pióra dyplomaty szwedzkiego p. Lallenstidt, gdzie mają być cie= 

kawe szczegóły tyczące się. Szwecyi.. Dziennik ten daje z tego dzieła: ustęp. 

odnoszący s.ę do wypadków, które poprzedziły: pobyt jenerała Canroberta. 
w Sztokholmie. Ustęp ten brzmi: 

Państwa zachodnie podzielały nieufność, jaka panowała w Szwecyi i Nor-. 

< 


iękny anibrzyz; 


(Dalszy: ciąg, ) 

Hrabina Nowodworska zmiarkowała. od razu na.co 
się-zanosi, „Skoro w.jćj przytomności. Andrzćj z Ade- 
liną. rozmawiał, już, nie jeden. szyderski spostrzegała 
uśmiech, zdawało się, że słowa: — on ją dląaktorki 
porzucił —.do jój aszu dolatywały.. Porzucić rzecz 
naturalna, być.porzuconą; jakże,to. boli! Cóż w takim 
razie począć? Przyciągnąć.go na. powrót, usidłać na 
nowo; | na nowo -do' nóg swoich nagiąć , a potemiode- 
pchnąć;. byłoby najlepićj, ale czyby się udało? . Udać 
smutek, żal, rozpacz? już nie było w modzie, już 


nikt, Heloizy i: Klaryssy nie czytał, | Czynić wymó- 


wki? powiedzą: że; dbam o niego... Wzniecić w nim 
zazdrość?.. pono, za.;późno... Podburzyć, przeciwko 
Adelinie kabałę í przytłumić.oklaski gwizdaniem? to 
o.Jeszcze.więcćj rozjątnzy, kabała.się wyda, mnie 
miesznością, okryję.. Była, nawet chwila; .w którćj 
nawet pomyślała: i oddam. mu rękę;-a raz jego. żoną, 


miesiac i Pda ABaciedzł zechcę porzucę.. A gdy 


w tył,zarzuciła, jak Źmiżą ki IRA 
głupstwa:„nie : abies ti kiedy ma ukasić,..Nie, tego 


; sc , ale, korzystać z niego mogę; 
spiesz tylko pół y eGo MOEL 
ea sie pda aoi a aai das 
ac Adelina 
obiady, na poranki ` zs SISI 
całe aE TAL muzykalne, u niéj dnie 


dzono się z nim jak d 


ej ciągle był razem, i obcho- |sób, : i : 
awnićj, z równą przyjaźnią, mężczyzni przed nim stojąc, rozmawiali © polityce.| wie i dotąd ani 


nićj jest Andrzćj , dawala do zrozumienia, źe albo po- 
tajemne małżeństwo ich łączy, albo wnet nastąpić 
musi. ; Nigdy ją inaczćj nie zapraszała jak: przyjedź 
do nas, bądź. w naszćj loży; Andrzeju, mówiła nie- 
(raz; niechaj ją nasza kareta odwiezie. I Andrzćj nie 
spostrzegał się, nawet, nie zastanawiał się, że w do- 
mu. Emili robił honory, był w nim jak u siebie. Nie- 
jedna. też z przyjaciółek światowych, niechętna po- 
wodzeniom , a jeszcze bardzićj wdziękom Rzymianki, 
opowiadała jéj. pod sekretem, jakie zachodzą stosunki 
między hrabiną a Andrzejem Polińskim, że jeżeli się 


 milijnych; nie domyślała się, że chcąc szkodzić, obu 
stronom. do e PPRA 
|si nie mogła, jak Polka może kochać, a nie być za- 
zdrosną. 

Pod koniec karnawalu, dwóch podróżujących An- 
glików przyjechało do Warszawy, i natychmiast do 


ę myśl.zatrzęsła się cała i głowę, Pierwszych towarzystw, na ręku, że tak powiem; ich, 


wniesiono. Bo u nas w Warszawie, byle Anglik lub 
Francuz, wszystkie domy dla niego otworem, wszę- 
dzie. mile 'przyjęty, ugoszczony, zatrzymany; jeżeli 
potem polskićj gościnnści sprawiedliwości nie oddaję, 


ciągle przez hrabinę zapraszana na powiedzieć o nim można, niewdzięczny ! 
U księżnćj W..po dobrym obiedzie, kilkanaście 0=| 
b odpoczywało w salonie, :Na kominie palił się ogień, Europie? A je 


r 


dotąd nie pobrali, to tylko jedynie dla interesów fa-| 


Namiętna Włoszka wydziwić| 


wtarzał ze smutkiem: czemuż ją tak nie kocham jak REGA był Anglikiem! Przyjeżdźał z Londynu;, 
dawnićj? Emilia chcąc dać poznać Adelinie, czem dlajpowiadano, że na Kamczatkę udaje się wprost;do 


Ameryki, Największa niedorzeczność z ust jego wy-;. 
szła, uważaną byla za oryginalność. dowcipną. Za, 
coby krajowca wyrzucono przez okno, pobudzało do, 
śmiechu, żł esć charmant! powtarzano do, koła.: 
Jedna z dam napomknęła onowo wynalezionym spo- 
sobie zachowania płci w całyin blasku, a płeć jćj nie 
byla naruszoną: ` at: spe 
„l czemuż pani tego sposobu nie robisz?« rzekł da: 
nićj. Gdy się go rozpytywano o Lady Morgan, czy , 
młoda, czy ladna? »brzydka« odpowiedział , a od- 
wracając się do sąsiadki: »do pani podobna« dodał, 
Hrabina Nowodworska najwięcćj nim była zajętą, 
najwięcćj z nim rozmawiała... Aim 
»Słyszałem, że pani doskonałą jesteś spiewacakas J 
zapytał, a czy umiesz śpiewać Gott sawe the king? « 
»Nie umiem;« 
»'To nic nie umiesz.« ` 7 
„Umiem ocenić - grzeczność mieszkańc 
Brytanii. « 
„Doprawdy?« 
»I wiesz do czego podo 
ksa, « ` 
Ho! 
Feo paniero ' macie reputacyą. pię 
R ma cp AMA E FET 
pea ata D od trzech dni jestem w 


ów. Wielkiej 


bna?« »do angieskiego boz. 


ho! ho! zaśmiał'się e ale gardło. abome 
volal rozochóocony wyspiarz; »dla. 
zawołał rózochocony JARKA er 
v Warsza- 
jednéj pięknéj kobiety nie napotkałem? 


2 


Po wzięciu Bomarsundu dziwiono się, że król Oskar odmówił przy- 
jęcia wysp Alandzkich. Odmowa ta wszelako słuszne miała powody; król tra- 
fnie był powiedział: »Nie chcę zająć wysp Alandzkich dla tych samych przy- 
czyn, dla jakich je sprzymierzem opuścili, to jest, że utrzymać się przy nich 
niepodobna.« Pomimo tego wnoszono ztąd, że na Szwecyę nie ma co liczyć. 
Jednakże król pojmując położenie rzeczy w interesie państw swoich, objawił 
zamiar przystąpienia do traktatu zachodniego; ale kochając się w tajemniczości, 
nie starał się o zbicie podejrzeń. Synowie królewscy podzielali tajne zamysły 
ojca. Traktat 2go Grudnia dodał królowi ufności i wzmocnił go w postano- 
wieniu jego lubo znaczenie traktatu tego nazbyt w Sztokholmie ceniono wy- 
soko. Osobiste spostrzeżenia jakie król czynił, nakazy wały mu ostrożność. 
Wypadało bowiem zatrzyć w pamięci cesarza niejedno wspomnienie z r. 1812. 
a nawet pewne trudności ze względu na liczbę III. w nowszych czasach. Król 
przeto postanowił, przed zbliżeniem się ku państwom zachodnim, wpłynąć na 
opinię publiczną i zwrócić nwasi na państwa skandynawskie. W tym celu 
ojawiła się w Marcu korespondencya ze Sztokholmu w Times, A która by- 
Ly większą ściągnęła na siebie uwagę, gdyby źródło jćj było wiadome. Do- 
wodzono w tćj korespondencyi, Że naprzeciw zamachom Rosji, trzeba po- 
stawić potężne siły pa północy w Europie. Niedługo po tćj korespondencyi, 
czyniono cesarzowi Napoleonowi niezwykłą drogą poselstwa, lecz przez po- 
średnictwa osoby zatfanćj spokrewnionćj tak z rodziną cesarską we Francyi 
żak i z królewsko-szwedzkim domem (w. mistrz dworu cesarzowćj hr. Tascher) 
bezpośredkić przedstawienia. 'Takowe wszakże przyjęto obojętnie. Pomimo 
tego nie chciano sposobności tćj pomijać, i hr. Bark, Szwed, który znał się 
z cesarzem w Londynie w czasie jego wygnania, udał się w misyi do Sztok- 
holmu, która tyczyła się owych KRA hr. "Taschera. Na odpowiedź 
nie czekano długo. Tak król jęk i książe następca tronu zapewnili listownie ce- 
sarża o swoich sympatyach dla państw zachodnich, a zarazem przesłano ce- 
sarzowi dokładny pamiętnik z wyliczeniem sił jakiemi Szwecya i Norwegią mogą 
rozrządzać, tudzież z wykazaniem warunków ścisłego przymierza. Ządano 
oprócz wsparcia pieniężnego, 100,000 żołnierza, do którego się przyłączy 
60.000 wojska krajowego. Źądano następnie w przypadku zajęcia Finlandyi 
zaręczenia, iż prowincya ta przywróconą będzie Szwecyi, i że pałę szonanu 
państwu Szwecyi i Norwegii przyznanym zostanie stanowczy głos w przy- 
szłych układach o pokój. í | 
Propozycye te byłyby powiodły zachód na śmiałą ale stanowczą drogę. 
Wszelako rozmaite względy puściły rzecz tę w odwłokę. W chwili kiedy je 
cesarz dostał do rąk, wpadła mu jechać do Londynu. Tam postanowiono 
ograniczyć kampanię baltycką w r. 1855. jedynie do działań na morzu. Było 
to właśnie wbrew tego czego król Oskar żądał.. Zresztą odwłoka ważnych 
działań wojennych na Baltyku nakazywała zwlekać rzecz ze Szwecyą. Wszy- 
stkie te układy szły tak, iż ani kraj, ani dyplomacya, ani dzienniki zagrani- 
czne nie się tego nie domyślały. Tajemnica tak dobrze ukrywana zostawiała 
rozległe pole przypuszczeniom. W Sztokholmie dziwiono się tćj pozornćj spo- 
kojności króla, i patryoci których jedyną nadzieją była wojna, nie zaprzesta- 
wali ani rad. ani remonstracyi, kiedy na raz nowe zdarzenie szczególnie wzbu- 
rzyło umysły w kraju. Wyszedł tom 6ty dzieła Schinkla, i rozbierając wy- 
padki r. 1812., wykazało wszystkie błędy zgubnćj polityki, które Szwecyę 
zrobiły wazalem Rosyi. Odkrycia te wywołały w całymkraju krzyk oburzenia 
przeciw panującemu, który w ten sposób odpowiedzial wspaniałemu wezwa- 
niu go na tron szwedzki. Poprowadziło do porównania ówczesnych i dzisiej- 
szych czasów, a tem samem do podejrz wania syna tam gdzie ojciec zbłądził. 
WAER było tak wielkie, iż się lękać należało poruszenia kwestyi dyna- 
EA ; 
obec tego PO opinii publicznej spadła nagla wiadomość o upa- 
dku Sewastopola. Była ona przedmiotem radości dla kraju, a dla króla za- 
chętą do ponowienia układów. Zwycięstwa w Krymie dozwalały sprzymie 
rzonym zająć w r. 1856 takie stanowisko na Baltyku, jakiego pragnął król 
Oskar. Wszelako bezskuteczność pierwszych zamysłów nakazywała mieć się na 
ostrożności. Obojętna na pozór misya miała służyć za pokrywkę do układów. 


wegii. 


Te już nie młode, tamte za młode, jeszcze dziećmi, 
widać, żem do was albo za późno, albo za wcześnie 
prj ut Gdybym to mógł był przewidzieć, był- 
ym wprost do Ameryki popłynął, a tak szkoda cza- 
su i pieniędzy.« 
»Lękaj się jednak milordzie«, przerwała mu Emi- 


burzą ja 
od napadu korsarzy; abyś w nićj prócz pieniędzy 
czegoś innego nie utracił.« 

_»Ja się ani burzy ani korsarzy nie boję.« 

»A cóż poczynasz na morzu, kiedy napadnięty od 
przemagającego nieprzyjaciela, widzisz, że zwycięz- 
two niepodobne, a ucieczką już się ratować niepo- 
dobno?« ; 


żyć 


i ciała prawodawczego, i wybór wyższego towarzystwa. 


Dyrektor muzeów cesarskich w Paryżu, prosił o przysłanie mu ze Sztokolmu 
portretu króla do zbiorów tuileryjskich. W Paździezniku 1855, bar. Bonde 
powiernik królewski powiózł ten portret. Przy tćj sposobności przedstawiony 
był cesarzowi. Miał on jednak niewiedząc o tém, trudności i zwalczenia. 
Te same osoby z dworu cesarskiego, które wznieciły nieufność ku dworowi 
sztokolmskiemu, przedstawiały barona Bonde nieomal jakby ajenta rosyjskiego. 
Ale znów hr. T ascher zaręczał za szczerość zamiarów króla Oskara, i. wre- 
szcie umiał uchylić nieufność. Przytóm cesarz rozpatrzywszy się w pamiętniku 
wzmiankowanym, poznał, że Szwecya znaczniejszymi siłami wojennemi roz- 
rządzać może, aniżeli się tego domyślał, i postanowiwszy cały nacisk przy- 
szłéj kampanii skierować na Baltyk, skłonił się do Wejścia na drogę którą mu 
otwarto. Kiedy przeto bar. Bonde dał wiedzieć cesarzowi, żę kra Oskar za- 
mierza przysłać mu znaki orderu Serafina w dowód swoich olitycznych uspo- 
sobień, przyjęty był bardzo uprzejmie. Zaraz potóm rzybył do Paryża ad- 
mirał Virgin z oznakami tego orderu, a jenerał Canrobert wysłany został do 
Sztokholmu w celu powiezienia królowi legii honorowéj ; Me eie jednak 
celem tćj podróży było przekonać się o opinii publicznój w Szwecyi. Sympa- 
tye jakie okazy wano jenerałowi jako wyobrazicielowi polityki zachodu, były 
mu najlepszą skazówką usposobienia publicznego i sprowadziły wiadome owoce. 
(Czas.) 
Hrancya. 

Paryż, 6. Marca, — Mowa cesarza w pierwszym swym układzie, w któ- 
rym ją ministrom odczytał, miała być daleko wyrażniejszą i pewniejsze o po- 
koju zawierać nadzieje, aniżeli w dzisiejszćj zmienionej. formie, w którćj ją 
cesarz miał przy otwarciu ciała prawodawczego. 

Dziś odbyło się piąte posiedzenie konferencyi, trwające od 2éj do 5éj 
godziny. Na giełdzie dzisiejszćj powstała wieść, że sprzymierzeńcy zaniechali 
kwestyą co do Mikołajewa. Mówią także, że Orłow różne punkta w Peters- 
burgu cesarzowi chciał przedłożyć i że w tym względzie żądał do 12. Marca 
odwłoki i w tćj mierze wysłał jednego ze swych sekretarzy do Petersburga. 
Zdaje się, że pytanie twierdz FSRa kich i żeglugi na Dunaju juź zostało 


załatwionćm. Pomimo przesadzonych twierdzeń pism belgijskich i dziennika. 


Morning Post, obrót jaki rzeczy wzięły, jest nader zadowalający. 

— Z każdym dniem spodziewają się połogu cesarzowćj. Co się tyczy 
chrztu winniśmy dodać, że książę Napoleon wyjedzie do Sztokolmu po koólowe 
wdowę. 

JE Wczoraj był wielki obiad u księcia Jerome. Między gośćmi znajdowali 
się hrabia Orłow, baron Brunnow, hrabia Hatzfeld, pan Seebach, hrabia Morny 
i wielu ministrów. Po obiedzie był wielki wieczór w Palais royal na cześć 
członków konferencyi. Przytomni byli: ciało dyplomatyczne, członkowie senatu 
Wielkie wznieciło 
wrażenie, gdy ujrzano księcia Jerome z wielką wstęgą rosyjskiego krzyża św. 
Anny, którego oznaki ofiarował mu cesarz Alexander I. 

— Cesarz i cesarzowa jechali po lasku bulońskim. Cesarz nie siedział po 
prawćj stronie cesarzowćj, jak to zwykł był czynić. Cesarzowa pomimo to 
każdćj chwili oczekuje połogu. 

— Piąty punkt pozostaje jeszcze do załatwienia. Pełnomocnicy rosyjscy 

czekają do 10. m. b. dodatkowej instrukcyi. Rosyanie i Anglicy są zadowoleni 
zimowy cesarza, ale nie tak Austryai Turcya. Boć zadziwia tu przemilczenie Turcyi 
w mowie cesarza. Rosya odstąpi na południe Besarabii niektóre nieurodzajne 
stepy, urodzajną część północy dla siebie zatrzymując. 
Dziś rozdano broszury zawierające szczegóły budżetu. Nie wiele 
w nich spostrzegamy zmiany od przeszłorocznego. Kwota na wydatki Yofenne 
przechodzi budzet przeszłoroczny o 361.391 franków. Pan Villermee członek 
instytutu francuskiego i jeden z najczynniejszych podpór pielęgnowania publi- 
cznego zdrowia, jest mianowany oficerem legii honorowej. 

— (eremoniał, jakiego trzymać się mają przy urodzeniu dziecka cesarza, 
zapełnia dwie szpalty wielkich gazet tutejszych. 

— Ciało prawodawcze wyznaczyło wczoraj w biórach swoich komisyą 
do roztrząsania projektu do prawa, zamierzającego o 4 powiększyć pensyą 


Adelina miała jeszcze dni z dziesięć zabawić w War- niósł, oczy się ich spotkały! On był zalany łzami, i 
szawie, ale odebrawszy naglące zaproszenie do Wie- u nićj łzy po licach spływały. Zamilkła, długo na 
dnia, nic nikomu nie mówiąc, napisała kilka pożegnal- 'niego patrzała, poczćm obie ręce oparłszy na jego ra- 
nych listów i czekała wieczoru, aby tego samego dnia|mionach, nachyliwszy się ku niemu, głosem pocho- 
wyjechać z Warszawy. Jeden 
tém Andrzej Poliński, cały ten dzień ostatni przepę- 
lia, A. w Warszawie nie napotkał się z większą dził u nićj. Nie spodziewał się tak nagłego ciosu, nie 

na Oceanie, z większćm niebezpieczeństwem był AGM do myśli, że ją więcćj nie obaczy; 

ez nićj zdawało mu się niepodobieństwem! I cze-|skiego hotelu, Na samym zakręcie.napotkała się z miej- 

mużby za nią nie pospieszył? Ale podróż do Wie- | ską aretą, obie się zatrzymały przez chwilę; gdy się 
dnia, do Włoch dużo wymagała pieniędzy, a on ich 
nie miał. Wprawdzie długi 
znalazł, ale nie wielki, nie wystarczający; a potćm obok Adeliny, Andrzej obok nićj milorda, Pc 
czas tak krótki, że niepodobieństwem było wszystko ruszyły każden w swoją stronę; Włoszka Kupidynka 
załatwić, o paszport się wystarać. Aa 


tylko uwiadomiony o|dzącym z samćj głębi serca powtórzyła: čo tamo?! 
Mogła być godzina dziesiąta, słychać było pojazdy 

wracające z teatru. Kareta podróżna wiedeńska czterma 

końmi pocztowemi zaprzężona, wyjeżdżała z angiel- 


zaś rozmijając zrównały, a latarnie pozapalane do- 
popłacił, kredytby się zwoliły zajrzeć do środka: Emilia poznała Gi a 
ojazdy 


sobie dać wywoziła z sobą, hrabina wyspiarza zawoziła do 


»Je vais a Pabordage.« »Et si Pom vous y reçoit nie mógł, był najnieszczęśliwszym z ludzi. I w tćj siebie. 


avec une bordee?u «Je ne crains aucune bordée 


męczarni przepędził dzień cały. Pocieszała go Ade-| Andrzej Poliński napisał z Krakowa do brata, pro- 


sząc o nadesłanie paszportu do Włoch, upoważniał 


pas même celle de vos beaux yeux. 

»Coś nasz Anglik w grzeczności się wdaje, biedny 
Kupidynek,« odezwał się jeden ze stojących przed 
kominem. 

»Szczęśliwy Kupidynek!« przecedził drugi przez 


by. 

Kiedy hrabina Nowodworska zstępowała ze scho- 
dów a książę Hilary rękę jćj podawał, cała rozpro- 
mieniona radością: » Wszak to Fryderyk Wielki utrzy- 
mywał?« zapytała: »nie opuszczaj pory, korzystaj 
z okoliczności, a przy tobie zwycięztwo.« 

»I Napoleon Wielki,« odpowiedział z uśmiechem 
książę Hilary, »nie opuszczał pory, korzystał z oko- 


lina, ale w jéj czarnych oczach spostrzegałeś coś czul- 
szego nad litość, coś rzewniejszego nad słowa przy - 
jaźni. Była smutną, a ze smutku swojego rachunku 
jeszcze sobie zdać nie umiała. Chcąc zatem czas zabić, 
kiedy go przedłużyć nie mogła, przyrządzała się, go-| 
towała do podróży. On na kanapie siedział nieru- 
chomy, ona w ciągłym była ruchu; i lękali się do 
siebie przemówić, on z bojaźni stracenia przytomno-| 
ści, ona stracenia odwagi. Nadszedł wieczór. Adelina 
|po konie pocztowe posłała. Siadła przed fortepianem, 
smutne i żałosne przez jakiś czas brała akorda, nako- 
niec zaczęła śpiewać tę samą Rossyniego aryą, którą, 
przed miesiącem powitała, dziś żegnała może na za- 
wsze Andrzeja! Lecz skoro wymówiła: to tamo! on 


liczności, a jednak dzisiaj dogorywa na odludnćj skale, 
w niewoli angielskićj,« 


zerwał się z kanapy, ukląkł przed nią, głowę pod-| 


go zarazem do wyprzedania mebli i wszelkich sprzę- 
tów pozostałych w jego mieszkaniu. © powodach tak 
raptownego wyjazdu nie nadmieniał w swoim liście, 
kończył tylko temi słowy: »Przeznaczenie gdzieś 
mńie daleko popycha, świat szeroki! Gdzie mnie losy 
zahiosą, gdzie się oprę, gdzie zatrzymam? a a 
nie mogę: Michale! z jednego ojca i matki zrodzeni, 
także różnemi idziemy drogami! Ila ciebie spokój, 
dla mnie burza; ty na téj ziemi, o ile być można, bę- 
dziesz szczęśliwym, a ja? Pamiętaj o mnie, kochaj 
mnie zawsze, w modlitwach, twoich nie zapominaj o 
bracie Andrzeju! 


i(Dalszy ciąg nastąpi.) 
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jowników poległych lub rannych. Wydatki, jakie rząd: z tego 
had sed będzie, „żeli się utrzyma projekt komisyi, wyniosą rocznie 


56 922 fr., bo liczba wdów, które w obecnćj wojnie postradały swych mężów, 
wynosiła 10. Stycznia 1856, tylko 82. Wdowa poległego poka poaskaą 
NAP będzie rocznćj pensyi podług projektu 232 fr. a w Ryż jenerala 
wizyi 3000. fr. Dla roztrząsania niektórych pytań, będących na er HU iej 
k i dla gospodarstwa ZIE ma być zebrana liczna komisya ciała pra- 
wodawczego, którćj ma przewodniczyć deputowany Bauma NIA 
(Kor. Cz.) Broszura pana Sirtema de Grovestins pod tytulem: te (a: 
gres de Vienne et le Congrés de Paris (Kongres wiedeński i kongres paryski), 
ma tẹ zaletę, że wyklada różnicę polityki angielskićj i francuskićj i że wysta- 


i i ia woj alezienia środka zgo- 
wia w razie dalszego prowadzenia wojny, potrzebę wyn g 


dnego postepowania dwóc mocarst zachodnich. Czy środek ten, na którym 
Olesa i ic narodów może być wynaleziony? nie ma Bo BE: 
owa jest tylko o pokoju. Broszura p. de Gasparin pod tytełem 4gés A paz 
(po zawarciu pokoju), jest dość dziwną. Twierdzi ona ie Wojna see nia 
znaczy tzle co przymierze angielskie; że przymierze angie skie znaczy yle co 
iberan RSI znaczy tyle co pokój. P. de Gasparin jest liberalistą, 
ale zarazem orleanistą. Chce on przymierza z Anglią, ale chce jeszcze więcej 
pokoju nie zważając, że Anglia sobie go nie życzy. Co do kwestyi narodo-- 
wych, p. de Gasparin kładzie je na równi z kwestyą Sundu i tłumaczy się, że 
kongres wszystkiem od razu tiudnić się nie może..... 
Panna Rachel i pani Ristori wrócily oo Paryża. W tym wieku nie ma 
dalipan jak kobiety. One przynajmnićj nie lękają się mierzyć z sobą i prowa- 
dzić wojnę no śmierć..... sławy. i ; 
Z powodu morderstwa popełnionego na księźnie Caumont Laforce, Paryż 
wiele mówi o jćj mężu, dawnym legitymiście a dziś senatorze. Jest to czło- 
wiek zręczny, dowcipny, należący do rzędu cyników politysznych. Kiedy 
mu wyrzucano przyjęcie senatorstwa, rzekł: Sache done que quand le Comte 
de Chambord sera aux Tuilleries, J'y, serai ovant vous, tout Senateur que 
je suis (Nudzisz mnie WPan, wiedz że gdy hr. Chambord będzie w Tuille- 
riach, wprzód się tam znajdę niż ty chociaż jestem senatorem.) j 
(Kor. Cz.) Paryż, 1. Marca. — Mówią, że w razie zawarcia pokoju, 
nastąpią wielkie zmiany w EyBlomacji francuskiej, hr. de Bourqueney ma 
być ministrem spraw za ranicznych, hrabia Walewski ambasadorem w Wie- 
dniu; ks. Montebello eP i w Londynie; jenera! Canrobert ambasado- 
rem w Madrycie. Ma być także zmieniony ambasador. francuski w Sztokolmie, 
którego położenie w oczach Szwedów stałoby się trudnem. 
-~ Mówią, że Thiers miał powiedzieć: wolę kuchnią jak kucharza. Dowie- 
dziawszy się o tóm cesarz miał powiedzieć: można nielubić kucharza, lecz gdy 
ten się obchodzi bez kuchcików, trzeba lubić jego kuchnię. si 
Matka cesarzowćj przybyła dziś do Paryża i stanęła w pałacu na polach 
elizejskich. 
Anglia. 


a wieczorze u ks. Petrulli posła neapolitańskiego, znajdował si - 
wczoraj ks, August Sułkowski z Rydzyny, który dziś wyjeżdża di Baelika 


Z obozu sewastopolski ; : 

A polskiego pod 22. Lutego piszą do Ti : : 
sko nie bylo w A piszą do Limes: Zadne woj- 
od GQ sielekiego wiry san pod względem zdrowia i wesołego usposobienia 
TOSA ciągłe | 

ludzi przybywaj R REA 
w oboa oddaje SŁ Bai Malty. 200 ludzi już przybyło. Partya wojenna 

— Do gazety aug S 


Dawniejsze nieukontentowanie Anglików ustąpiło „miejsca swawoli wojskowćj, 
a co do Piemontezyków są oni Gdań pocieszni. Żywienie francuskiego wojska 
Jest dostatnie, angielskie rozrzutne, Piemontczycy ani jednego ani drugiego 
nie mają za wiele ani za mało. Od trzech miesięcy cierpi wojsko niedostatek 
świeżego mięsa z powodu zarazy jaka między bydłem w Turcyi anuje. Roz- 
chodzi się prawie z nieładu owa zachwalana armia dunajska Omera baszy wRedut 
Kale. Żołnierz od 7 miesięcy nie płatny, bez płaszczy zimowych bardzo niere- 
ARN odbiera żywność; jednak panuje między niemi dobry duch i wzorowa 
arność, co przypisać się godzi miłości i dzielności Omera Iskendera, Osmana 
i Ferhed baszy. W gorszym daleko stanie jest armia Mustafa baszy w Batum. 
— W Konstantynopolu nie odczytało jeszcze 25. Lutego duchowieństwo 
ani greckie ani ormiańskie fermanu reform chrześcian tyczącego się. W Smirnie 
27. Lutego obwieszczony został uroczyście a: baszę. ; 
7 Konstantynopolu pod dniem 28. Lutego donoszą, iż chrześcian niez 
zwłocznie mają brać pod broń. ` : 
Bukarest, 24. Lutego. — Rząd tutejszy całą swą baczność zwraca na 
uprawę jedwabiu. i 


Kronika miejscowa. 

Poznań, 7. Marca. — Przed sądem przysięgłych wytoczono w dniu 
dzisiejszym oskarzenie przeciw parobkowi Michałowi Sklepikowi z Maniewa, 
o pobicie i skaleczenie towarzysza AW EL SARAOAL A, Dr. Zelasko fizyk powia- 
towy, wystawił uszkodzonemu świadectwo, jak tenże przeszło 20 dni był 
chory i pozbawiony zdolności do pracy; w skutek czego sędziowie przysię- 
gli uznali Sklepika winnym rogmyélyogp uszkodzenia człowieka, W myśl wy- 
rzeczenia tego wskazany został oskarzony, na mocy dotyczącego przepisu 
prawa karnego, na karę dwuletniego więzienia. 

Następnie oskarzono wyrobnika Wilhelma Alberta, który licząc obecnie 
19 lat życia, już trzykrotnie za kradzież ukarany został, i rymarczyka Wla- 
dysława Brodowskiego, o ciężką kradzież. Dnia 15. Września r. z. skradziono 
kupcowi tutejszemu Cohnowi, podczas gdy tenże był w synagodze, z wyła- 
manego biórka, kilka złotych i srebrnych zegarków, łańcuch, okulary i około 
140 tal. w gotowiźnie. Podejrzenie padło na oskarzonych. Albert przyznał się 
do winy i wymienił Brodowskiego jako wspólnika kradzieży, Ostatni zaprze= 
czył w śledztwie wstępnem wspólnictwa; na posiedzeniu jednakże dzisiejszćm 
oświadczył, iż towarzyszył wprawdzie Albertowi, lecz bez wiadomości o za- 
mierzonćj tegoź wyprawie. Przysięgli wyrzekli winę, a sąd wskazał Alberta na 
3 lata domu poprawy, Brodowskiego na dwa lata więzienia, i obu nadto pod- 
dał pod 5cio letni dozór policyjny. 


(Nadesłano.) k 

Xiąż. — W 3. b. m. odbyło się w mieście tutejszćm przedstawienie tea” 
tralne na dochód ubogich miejscowych. Wśród licznego zebrania miejscowych 
i okolicznych obywateli odegrano »Wet za wet« Jasińskiego i »Nikt mnie nie 
zna« Korzeniowskiego. Tak wybór sztuczek, jak gra amatorów zyskały po- 
wszechne zadowolnienie słuchaczy. W końcu pan B. z £. odegrał »Berka za- 
pieczętowanego», przez siebie przerobionego, wktórym wśród dowcipnych żar- 
tów, wytykając błędy, ostrą mówił prawdę. 

Wieczór ten mile przepędzony zawdzięczamy staraniom tutejszego dzie- 
dzica i miejscowego proboszcza, dla których za podjęte trudy zapewńe najmil- 
sza nagroda, iż cel został osiągniętym, t. j. kasa ku wspieraniu ubogich kilku- 
dziesięciu talarami zasiloną została. N 


Wiadomosci handlowe., 
i Berlin, 10. Marca. 

Pszenica 75—112 tal. - 

Zyto na Marzec 744, Marzec Kwiecień 74 tal., na dostawę wiosenną 74 
do 737 tal., na Maj Czerwiec 73—2—973 tal., na Czerwiec Lipiec 701—70 tal., 
na Lipiec Sierpień 654 tal. 

ęczmień wielki 52—56 tal. 

Owies 31—33 tal. 

Groch 76—82 tal. 

Olej rzepiowy 165 tal., na Marzec 1675 tal., ua Marzec Kwiecień 16-7 
na Kwiecień Maj 1677—3 tal., na Wrzesień Październik 144—4 tal. 
` Okowita bez beczki 262 tal., na Marzec i Marzec Kwiecień 2/(—41—263 tal., 


"2 


na Kwiecień Maj 27—4—27 tal, na Maj Czerwiec 271—3—1 tal., na Czer- 


wiec Lipiec 284 —28 tal., na Lipiec Sierpień 29—284 tal. 
Szczecin, 10. Marca. 


Żyto na dostawę wiosenną 723--721 tal., na Maj Czerwiec 72 tal., na - 


Czerwiec Lipiec 67 tal. 

ją Olej rzepiowy 164 tal, na Kwiecień Maj 16} tal., na Wrzesień Paźdz. 
4 tal. | 

Okowita 134 proc., na dostawę wiosenną 13 proc. 


Przybyli do Poznania 11. Marca. 


BAZAR: Krajewska i Trzebuchowska z Wrześni, Budziszewski z Xiąża, Skórzewski 


z Kretkowa. 

HOTEL RZYMSKI BUSCHA: Schäfer z Rupinia, Sydow z Karniszewa, Witte 
z Pruslewa, Norrmann z Piły, Hoffmann z Wrocławia, Preusner i Baller z Ber- 
lina, Samnelsohn z Piły, Abbeg z Tornow. 3 

HOTEL DREZDENSKİ MYLIUSA: Singer z Lutomska, Lórsch z Berlina, Re- 
weck z Wrocławia, Hirschberg z Pyritz. 

HOTEL BAWARSKI: Wilkoński z Graboszewa, Sniegowski z Żegnowa, Pełzler 
z Dobrojewa, Gedamke z Alt-Beelitz. Się l 

HOTEL DU NORD: br. Tyszkiewicz z Niewierza, Szołdrski z Gołębina, Dannape 
z Płaczek, Jarzębowski z Krzycka, Hammer z Berlina. s 

POD CZARNYM ORŁEM: Hanke z Wir, Łakomicki z Boczkowa, Kiesewetter 
z Kleszczewa, Serkowski, Göbel, Hofen, Koch i Hesse z Bydgoszczy, Collas 

AE Frankfurtu-n. O. 

ZŁO'TĄ GĘSIĄ : Zakrzewski z Baranowa. $ : 
HOTEL PARYZKI: Iai z Piotrowa, Wujtowski z Łęgowa, Riess z JPY 
HOTEL BERLINSKI: Jungmann z Królewca, Mikorska z Lenostowa, Jaffe z 

wicza, : zę A 

HOTEL EICHBORNA: Pyritz i Stranz z Gniezna, Kiosk z Trebnitz, 

POD TRZEMA LILIAMI: Knoll c Grodziska. 


PY 


POD KORONĄ: Śchónewald z Połajzwa, Karo, Śchottlander i Menke z Wronek, 


Goldschmidt z Kościana i. Kupferberg z, Rawicza, 


FICHENER BORN: Bieberfeld z Leszna, Worrmann z Borku. 
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w MIESZKANIU PRYWATNEM: Fuchs z Berlina, w Rynku Nr. 95., van 
Getłder z Berlina, ul. Wodna Nr. 23. Wannowski z Berlina, małe Garbary Nr 9., 
Beun z Genewy, ul. „Ogrodowa Nr. 1. 


-W środę dnia 12, Marci ostatni wieczór 


sinfonijny na sali ky dz Biletów po 3 ZAŁ. 


ostać można w księgarni Mittlera i w handlu 
mvzykaliów Bote ŚĆ Bock. 


_R, Kambach, 


Nakładem księgarni W. Faamień= 


skiego i Spółki wyszły: 

D Told Podóskiego tom Il. 1 Tal 15Sgr. | 

2) Mowy pogrzebowe i przygodne, między które- 
mi dwie na pogrzebie Tadeusza Kościuszki i je- 
dna na pogrzebie Xcia Józefa Poniatowskiego w 
Krakowie powiedziane, przez X. infułata Łancu- 
ckiego t Tal.-10-Sgr. = 

3) Jeografia przez Zawadzkiego, ze week na 
dawne granice w różnych czasach „Polski i reszty 
Słowiańszczyzny w kierunku rzek i gór, tudzież 
z nazwami miast i znakómitszych miejscowości po 
Kiel które teraz wyszły ‚Z pamięci np. Tannen- 


ergi E d. A Tal. 


Guwerner mogący chłopców do Tertii przyspo- 
sobi; szuka od 1. Kwietnia r. b. pomieszczenia tu 
lub w Królestwie. Bliższe wiadomości w księgarni 
Kamieńskiego lub pod Adresem X. N. Koźmin 
póste restarte. " 
Tym panom, którzy dobra sprzedać lub kupić, 
wydzierzawić lub:zadzierzawić chcą, poleca się agent 
dób YSIq * 

TH. Hartmann w Wronkach. 


W pierwszych dniach Kwietnia r. b. otworzę w 
Pleszewie w Rynku pod Nr: 35. 


Magazyn Stroi i Towarów Modnych.. 


Polecając takowy łaskawym względom Szanownej 

Publiczności nadmieniam, iż zawsze starać się będę 

Jéj usłużyć  dóbremi, "gustównemi i najnowszemi 
Lo 00 000 JK. Miołzólt.. 


tówarańii. 


JOZEFA BOGDAŃSKIEGO, STARSZEGO; 
-Fabryka wyrobów ślusarskich 


1.4 w.Poznaniu, Półwiejska uiga Ne 7. 
polęcaS zanownym Obywatelomi Fanom Bu, 
downiczym po, ukończeniu praę przy tutejszych 
budowlach wojskowych 
znaczny dobór okuć do wszel- 

kich budowli 
jako do pałaców, domów mieszkalnych, spichrzy, 
gorzelni it. d. Jest w stanie każdą większą budo- 
wię okuć w 6, a mniejszą w 3 tygodnie, zaręcza za 
sulmienhą i dobta robotę i jako gwarancyą 4 zapłaty 
pozostawia pół roku po ukończeniu, ale tylko przy 
większych zakontraktowanych budowlach, przy 
mniejszych zaś wypłaty ściąga przy oddaniu kluczy. 


W Rynku Nr, 48. 
obok Braci And trsć h. 


Nowa, fabryka octu, i handel, win 
E. R. Wagnera. | 
R. nietylko każdy gatunek:octu, lecz tóż wszel- 


W Rynku Nr. 48. 


ie.gatunki win:od najmniejszćj ilości po cenach naj-. 


umiarkowańszych przy rzetelnej usłudze. 


N - z kaca 
RF, 
f 


- Najlepszy groch-do- siewu $ 
poleca 2 


wos 


Mendel Colin, 
przy Sapieżyńskićm 2. 


Z X 
23 SZAT, VT 


Kostrzewę owczą (Festuca ovina) z sprzętu 
1855, r, przedaję tanio 


Gabriel Werner w Rogożnie.. 


Rządzca gospodarczy w najle szym wieku, który . 


aż dotąd: samowładnie wielkie: dóbra zarządza, do- 


brómi zaświadcżeńianii opatrzóny, szuka ód Sgó Ja- 


na r.b. podobnego zawodu. Na to uwagę. zwracający, 


zechcą si 
zgłosić. s” 


Dominium Sznogułec pod Gołańczą ma 
tłuste woły z gorzelni na przedaż 00n 


obok Braci Andersch. ; 


Paa 


_ Tłusiego wędzonego Wezer- dito z roku 1850:,. . - 
,skięgo łososia funt po 46 Sar, GIO ksbro AR 
n ofiaruje... o « Miżehaelis Peiser, udytog ssdrizyokiAGBWw. A 
w hotelu Rzymskim Wilhelma ulicaiNr.. 19.0: Obligi długu, skarbowego: - . - . o 

= ito.„; premiów, ŁAWA Pa) 
Swieże ostrzygi die i RRI ......... 

u Leopolda Goldenring. Hito oz Pditoż> HO AEA AAS 


ę:postę restante Hiruświca Oo P. : 


= & W skutek korzystnego zakupu, jestem w stanie sprzedania wszelkich gatunków == 
najlepszego, prawdziwego czystego płótna, stołowej i gotowćj bielizny, wszy- 


F 


stko aż do najcieńciejszych towarów, po bardzo tanich lecz stałych cenach ; — wszystkie artykuly posia- 


dam tylko w dobrym towarze, za, który, sprzedawszy go jako prawdziwe płótno, daję dowolne zaręcze- 

nie, i jestem zawsze gotów, gdyby kupujący nieby! z kupna zadowolniony, towar chociażby już nacięty, 

napowrót odebrać. Polecenia wykonuję.z tą samą starannością, jak gdyby pujący sam sobie towar 

wybrał. Dla przykładu podaję tutaj tylko ceny niektórych artykułów, z których się o taniości sprzedaży 

przekonać mozna. "3 

1. kopa. prawdziwego płótna od 54 Tal., aż do naj- 
cieńciejszego płótna, : i 

4, tuzina płóciennych chustek do.nosa,, nie małe, 
od 20.5gr., 

1 nakrycie z czystego plótna„ w.sząchownicę z 12 
serwertami od 4+ Tal., ~ LAY 

1 prawdziwe płócienne adamaszkowe nakrycie, z 12 
serwetami .od.6 Tal., Reż 


koszule. z dobrego szyrtingu od; 175. Sgr,, 

koszule ;z czystego płótna 0d 25 Sgr. do:5-Tal. za 
sztukę , 

płócienne wstawki, z wązkiemi, zakładkami, do ko-, 
szul,. na, machinie, robione, sztuka, od. 05 .Sgr. 
szyte.od:9-Sgr. 


Teodor: Schiff, - w Rynku Nr. 47. 
Szybka wyprzedaz 


A Z i przyczyny „Śmierci. 
w. Buscha, Hotelu, Rzymskim. przy. placu, Wilkelmowskim 


trwać będzie tylko podczas jarmarku, ceny zaś wszystkich 


Płóciennych Towarów i gotowćj: Bielizny: 


są tak:tanie,! Że bodaj kiedy zdarzy się sposobność, tak, taniego kupna, osobliwie iż.daję gwarancyą 

za czyste płotno, prócz tego kupujący od kilku lat z kupna zawsze zadowoleni byli. Jako do- 

wód taniości niech posłuży PZ stałych cenach następujący cennik 

Sztuka płólma, 5 i 
new OTAS Sgr., 8, 9% 10Dal.;: 

sztuka przedniego płólna na koszule po 10. 11i 12 Tal; 

szłuka nader przedniego b 


łólma na koszule wierzchnie (jeszcze tego nie 
"byłó) dawnićj 18 Tal] 20-Pal, teraz 400 i 42 Mał.; i 

enebit „ łokieć pòcząwszy już od 2 Sgr.; 

chusiki do nosa + tuzina czysto - lniane 25 Sgr., 1 Tal., 1 Tal. 15 Sgr.; 

obrusy, po 10, 123, 15,:20 Sgr: 

gotowe kószule z tuzina 5z Tal., 6 Tal, 7 Tal. do 30 Tal.; 

pPõótköszulki 1 tuzina 25 Sgr., 1 Tal., 14 Tal, 2 Tal, 4 do 6 Tal.; 

nakrycia stołowe adamaszkowe i dreliszkowe z 6serwetami i £9 setwe- 
or tami ód gy Wał. do 18 Tal:; 

jedwabne Wschodnio - Indyjskie chustki kieszonkowe do palete od do gz Pati? 

ręcznóki kuchenne szare lniane, łokieć 2 Sgr. i inne przedmioty lniane także tanio. 


Herrmann Colin z Berlina 
w Buscha Hotelu: Rzymskim: przy: placu, Wilhelmowskim. 


IWER... Nadmieniam jeszcze, że skrzynie z, ręcznikami 1 bielizną, stołoyyą spo, umiarkowanych. cenach na- 

deszły, z tćj.przyczyny znajduje się zapasem, af 
z łuzina ręczników po 20 Sgr, 1 Tal. i 1 Tal. 15,5gr.; 
obrus po 10, 15 i 20 Sgr. 


W. BARTEL, fabrykant bielizny z Berlina, 


poleca , na jarmark obecny, swój Skład na'nowo dobrze assortowany rozmaitych: 


Półkoszulez męskich. tuzin począwszy od 4 Tal. 
kołnierzyków - dit gu 


dia Dam czepkipóranne, szłukaod > 31 polyr: 
plisy pod rękawki i hafty 


i zapraszam niniejszćm EPrekupujących do łaskawego obejrzenia sobie moich towarów. * 


Skład mój herbaty czarnćj, z kwiatem. ostatniego. 
sprzętu, uzupełniłem wyborowemi. gatunkami funt 
po 9 aż do 24 Zł. J. Na Pietrowski 


Najprzedniejsze herbaty pecco i zielone, cygara 
w cenie od 6 do 60-Tal:, jako też rum z Jamaiki i 
koniak otrzymał w komis i poleca tanio . 

"Widthelm Schmddicke, 

Wielkich Garbar 38. obok,Hotelu Paryskiego. .. 


za Stym Marcinem 9s 
Poznań ,, dnią,1 i. Marcas1856. i 


Ruts giełdy berlińskiej, 


Na pr. kurant 


Dnia,40,”Marcą 1856.9 


s | papie 
3 rami, 


| modo TAEAE EE ESE EEEE EEE ERIA 
Pożyczka rządowa ;dobrowolna.; - » « 


Listy zastawne, Marchii Elektsi Nowej |: 
ito; ++ Prus, Wschodnich, „Ę 
dito.. Pomorskie s., is ..... 


fr 


Modre Victoria... 


Ay à dit S TIEA LS 
Nową.nadsęłkę:tego ulubionego,modręgo.otrzymał sac ditó W. X. Pork. notat EDA 
G, Bielefeld, przy Rynku Nr.87.0 dito, © Szląskie „.... ... 
EEE M sdn) JRIUNIGIGW BA ditoo  Prus;zachodnich=w.. , 
„. Wyżeł maści brunatnćj z łatkami bialemi zaginął . Bilety rentowe Poznańskie,o: . 
„ prze „tygodniem. , Kto.da 0, nim, wiadomość, na, Louisdory sis . - ee + + ++ +2 2» > 


Zhwaliszewo Nr. 88. zostanie wynagrodzony. 


łokci Berl.*(60 łokei starćj miary) na 12 koszul po 6-TAl, 15 Sgr, 7 Tal., 


wszelkiego rodzaju; po jaa MRPO RKAPREWARSCNCH cenach fabrycznych: 


Stanowisko w starym Rynku naprzeciw budy. cukiernika 
pana Reichenbach, tłatwo:do poznania pó wielkićj biatćj firmie; 


Bardzo piękny chleb za, 5. Sgr. 3 funty, 8 łutów: 
u piekarza PWojeiecha „Jezierskiego,: 


gotowi=! 
ZNĄ. 4 


